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Pismo to wychodzi codziennie oprócz niedzieł 
świąt uroczystych w drukarni Stanisława 
Gieszkowskieyo. 


Imiona RzynskiE 
Jutro Agnetzki. 
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Zaliczenie na trzy micsiące złotych dzienięć 
miesięcznie złotych cztery, nnmer pojedynczy 
groszy dziesięć. 


Imiona SŁawiaNSEiE, 
Jutra Miłosz. 
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Wiadomości: krajowe. 
KRAKÓW. 


Gdy w bieżącym roku przypada bar- 
dzo piękne całkowite zaćmienie księżyca, 
a kalendarz krakowski nadto ogólnie, za- 
pewne przez omyłkę drukarską, o niém 
wspomniał, Że „przypada z dnia 5 na 6*, 
(niewiadomo którego miesiąca), przeto są- 
dzę, Że Publiczności zrobię przyjemność za- 
wiadomiając ją nie tylko o miesiącu w któ- 
rym toż zaćmienie będzie, ale także i o 
innych okolicznościach temu zaćmieniu to- 
warzyszących. — Zaćmienie tedy w mowie 
będące, przypada w przyszłym miesiącu to 
jest wlutym w nocy z dnia 5 na 6. 

Początek rzeczywislego zaćmienia; to 
jest zetknięcie się prawdziwego cienia z 
brzegiem księżyca będzie, 

dnia 6 lutego o godz. 1 min, 40 ? 
koniec zaś — 5—=rj 

Początek całkowitego zaćmienia się ksi ię= 
życa w cień ziemi będzie o godzinie 2 mi- 
nucie 39, koniec zaś o godzinie 4 minycie 153 
wspomniałem wyżćj, że to jest bardzo pię- 
kne zaćmienie, bo rzeczywiście, jeżeli po- 


popółnocy. 


goda sprzyjać będzie, zobaczymy może, jak 
to Heweliusz za Życia swego uważał, 
Że w czasie 'zupelnego zanurzenia się xię- 
Życa w cień ziemi, wspaniały ten kaganiec 
tak dla wźroku naszego zgaśnie, iż ani śla- 
du jego na niebie nie pozostanie, a maleńkie 
nawet gwiazdy około księżyca będące, wi- 
dzianemi będą. 

Zjawisko takie, tyle wznoszące ducha 
do Stwórcy, warte jest iżby dla niego ofia- 
rę z nocy uczynić, kiedy często i nie je- 
dnę poświęcamy na inne zabawy, po któ- 
rych sama tylko czczość w duszy naszćj 
pozusłaje, 

Kraków dnia 18 stycznia 1841, 
J. K. Steczkowski. 


Wiadomosci zagraniczne. 


— Warszawa 12 Stycznia, — 


Najjaśniejszy Pan postanowieniem SWO= 
jem z dnia 22 grudnia 1840 r. mianować 
raczył: członka rady stanu, byłego jenerała 
leitnanta Zygmunda Kurnatowskiego i szam- 


belana dworu, członka rady wychowania 
publicznego, radzcę kollegialnego Alexandra 
Krusenstern prezesami konsystorza jeneral- 
nego wyzuań ewangielickich: pierwszy w 
miejsce zmarłego Karola hrabi Grabowskie- 
go, a drugi w miejsca Alexandra Engielke, 
również zmarłego, oba przy zachowaniu 
dotychczasowych obowiązków. 

Najjaśniejszy Cesarz Wszech Rossyi 
Król Polski, tudzież Najjaśniejszy Cesarz 
Austryacki pragnącurządzić i ustalić wza- 
jemne stusunki poczt między Cesarstwem 
Austryackićm a Królesiwem Polskićm, wy- 
znaczyli delegowanych do ułożenia i zawar- 
cia w tóćj mierze układu czyli konwencyi, 
co też w dniu 24 lutego (10 marca) 1840 
roku w Wiedniu nastąpiło.  Konwencya, 
ta ratyfikowaną została przez oba rządy w 
czasie nie oznaczonym, i jest już w wy- 
konaniu, 


— Paryż 2 Stycznia — 


ŃW spemniona wczoraj mowa pana Sau- 
zet, przy złożeniu królowi powinszowań w 
imieniu izby deputowanych, brzmiała jak 
następuje: 

„Najjaśniejszy panie! Przed niewielu 
dniami iaba złożyła konstytucyjnemu kró- 
lowi zapewnienie swego politycznego współ- 


działania, dziś ona głowie wielkićj rodziny, 


składa swoje jednogłośne uczucia miłości i 
uszanowania, W życzeniach naszych nie 
możemy odłączać W. K. Mości od tych, 
którzy stanowią ozdobę i przyszłość tronu 
Francyi: Naszej królowćj, której cnoty 
jednają wszystkich serca przekonywającą 
władzą dobrodziejstw i pięknych przykła- 
dów, młodych podpór twego tronu, które 
W. K. Mości najszlachetniejszą radość 
sprawują, jaką opatrzność obdarzyć może 
założyciela narodowćj dynastyi. Równie 
jak ty N. Panie, szczęśliwi jesteśmy wi- 
dząc jak xiążę następca tronu i jego bra- 
cia, biegają się w gorliwości s! żenia kra- 
jowi; jedni dzielą niebezpieczeństwa naszych 
Żołnierzy, dyugi poświęca swoje Życie na- 
szej walecznej marynarce, tak świetućj 
wspomnieniami, tak bogatej wnadziei. Głę- 


boko wzruszony lud łączyć będzie na przy- 
szłość imie jego z wspomnieniem missyi, 
która wykonaną została z pobożnością i 
szlachetnością serca godnemi powierzonego 
jegu straży chlubnego zakładu, i króla któ- 
ry ten święty zakład w imieniu Francyi 
odebrał. Najjaśniejszy Panie, podczas gdy 
rodzina twoja w tak piękny sposób' naśla- 
duje twoje przykłady, izba deputowanych 
pracuje nad uzupełnieniem naszych praw, 
nad moralnemi i materyalnemi poprawami 
społecznenii; łączy się ona z W. K. Mo- 
ścią w sprawie dotkniętych klęską departa- 
mentów, dla których pierwszy krok ze 
strony W. K. Mości, obudził w całym 
narodzie pocieszającą dla cierpiących i za- 
szczytną sympatję. Ale obok tego zada- 
nia tyczącego się cywilizacyi, izba deputo- 
wanych nie zapomina Żadnego z naszych 
wielkich interesów, a jej spokojna i silna 
postawa odpowiada istnieniom  Francyi. 
Francya, N. Panie, wie po tylu dowodach 
odwagii mądrosci, Żejćj patryotyzm i potęga 
jej ustaw, wystarczają wszelkiemu położeniu 
narodu. Ufa ona zgodności wszelkich władz 
państwa, którym się oddała, zgodność ko- 
rony zizbami jest naszą główną siłą, Za- 
pewnia ona przyszłość naszćj pięknój oj- 
czyzny przeciw wszelkim doświadczeniom.* 
Król odpowiedział: 

„Uczucia które mi panewie w imieniu 
izby deputowanych, dla królowćj, moich 
synów, mojćj rodziny i mnie samego ob- 
jawiacie, wzruszają mnie głęboko;  Zasłu- 
Żyć na wasze poklaski za usługi jakie ma- 
my szczęście wyświadczyć Francyi, jest 
najsłodszą nagrodą jaką mieć możemy, 
Czułem, jak to panowie słusznie powiedzie- 
liście że Francya winną jest samćj sobie 
otrzymać śmiertelne zwłoki cesarza Napo- 
Jeona. Szczęściem było dla mnie powró- 
cić memu narodowi zwłoki tego, który tak 
bardzo powiększył sławę jego kronik i po~ 
ruczyć straż ich tym wojownikom, którzy 
tak często pod jego rozkazami walczyli, — 
Nigdy współdziałanie wszystkich władz 
państwa nie było bardzićj potrzebnóm; nigdy 
nie było więcej waźnera okazanie zupeł- 


— 


néj jedności która dla prawdziwego szczę- 
ścia Francyi między nićmi panuje. To 
szczęście nie zależy na podbojach, ani na 
sławie która zbyt drogo byłaby okupioną za 
cenę naszej krwi i naszych dostatków. Woj- 
na wtedy tylko powinna być przedsiębraną, 
kiedy interes pubiiczny czyni ją nakazują- 
cą powinnością, Teraz dzięki waszćj po- 
mocy, mamy nadzieję Że ten. dlugi zawód 
pokoju który przebyliśmy w tak zaszczytny 
sposób; nie będzie przerwauym, owszem 
pozostanie nadal, nie przynosząc ojczyznie 
naszćj Żadnego uszczerbku w jej godności 
lub honorze. Będziemy mogli pysznić się 
z tego, Że ród ludzki zachowaliśmy od nie- 
bezbieczeństw i nieszczęść, jakie wojna ko- 
niecznie pociągnęłaby za sobą. Przyjmij- 
cie panowie wyrażenie mojćj wdzięczności, 
za współdziałanie jakie zawsze znajdowałem 
u panów w przedmiocie nałożonego mi po- 
wołania. Wiem, że panowie, którzy ró- 
wnie jak ja poświęceni jesteście honorowi 
pomyślności, i interesom Francyi, Żadna 
ofiara nie będzie nadto ciężką, skoro się 
stanie potrzebną, ałe cieszę się Że przez 
drogę którą teraz puśćiliśmy się, „unikamy 
wszelkich poświęceń a jednak utrzymamy spo- 
kojność i bezpieczeństwo F'rancyi. Tyle wznie- 
śliśmy w historyi pomników naszej sławy 
że wolno nam jest do dawniejszych trofe- 
ów nowe niemniej chlubńe przydać, a temi 
są, że jesteśmy rękojmiami pokoju świata i 
spokojności.*« (Ta mowa przyjęlą została 
głośnemi okrzykami: „Niech Żyje krćl!!*) 
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Egipt. 

Dostrzegacz austryacki dodaje następu- 
jącą uwagę do postrzeżeń korespondenta 
Gazety augsbuiskiėj, iż w liście admirała 
Stopford do Mehmeda Ali, uderzającem jest 
opuszczenie wszelkiego zaręczenia dziedzi- 
cznego posiadania Egiptu. Korespondent 
Gazety augsburskićj zdaje się, Że nie ma 
sprawiedliwego wyobrażenia o położeniu 
mocarstw europejskich w nieporozumieniach 
między portą i vice-królem. Nie do mo- 
oarstw należało czynić jakie ustąpienie Meh- 
medowi Ali, które tylko jest w mocy suł- 
tana,- To, co mogą uczynić, było udzielić 
mu radę; aby udał się drogą do łaski swe- 


. 80 monarchy i za tą radą poszedł Mehmed 


Ali. Ze sultan łaskę tę w obszernym zakre- 
sie udzielić mu może, za to ręczą Mehmedo- 
wi znana dobroć J. Wysokości i wstawienie 
się mocarstw. 


PRZYJECHALF NO KRAKOWA. 
Od dnia 19 do dnia 20 Słycznią. 

Wendrychowski Jósef ohywatel, Rajski 
Daniel, Niedziałkowski Józef, z Polski; — 
Pisarzewski Teodor, Skarzyński Mieczysław 
ob., z Galicyi. 

W'yjechali z Krakowa. 

Lisiecki Antoni obywatel, do Polski; = 
Dobrzyński Józef obywatel, Wężyk Seweryn, 
Kerr Ralaigh porucznik cesarsko austryacki 
do Prussa 
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Doniesienia Urzędowe. 


Nro 55. 
WYDZIAŁ SPRAW WEWNĘTRZNYCH I POLICYI 
W SENACIE RZĄDZACYM 


Wolnego Niepodleglego i scisle Neulralnego 
Miasta Krakowa i Jego Okregu. 


W uzupełnieniu uchwały Senatu Rządzą< 
cego do L. 7545 r. z. zapadłej, podaje ni- 
niejszym do powszechnćj wiadomości, iż w 
dniu 26 stycznia r. b. przed południem od- 


bywać się będzie w biórach Wyd. Spraw Wew. 
i Policyi licytacye in plus przez opieczętowane 
Deklaracye .sekretue względnie sprzedaży 
sztuk 609, drzew topolowych w plantacyach 
publicznych w kilku oddziałach na ten cel 


przeznaczonych i wycechowanych, miano- 
wicie: 
1) W części plantacyi od ulicy Mikołaj- 


skiej do altany czyli mostku murowane- 
go przed realnością Pana Krzyżanowskie, 


go sztuk 115; 2) od altany do furtki szkółki 
ogrodowćj w gmachu s. Ducha sztuk 129; 
3) od tejże furtki do ulicy Szpiatalnćj sztuk 
103; 4) od ulicy Szpitalnej do bramy Flory= 
eńskićj sztuk 67; 5) od bramy Floryańskićj 
do ulicy Sławkowskiej 145; 6) w przedmie= 
sciu nowy świat od przecznicy ulicy Gołębićj 
ku Zamkowi koło dawnego gościńca sztuk 
50, razem sztuk 609. 


Deklaracye powyższe obok złożenia w 
Kassie Główoćj vadinm w kwocie złp. 121 gr. 12 
odpowiedniego oszacowanin topoli pomienio- 
nych razem na kwotę złp. 1218 mają być w 
dniu 26 stycznia r. b. do godziny iej z połu- 
dnia składeuemi na ręce Senatora w Wydzia- 
le Spraw Wew, prezydującego w formie po- 
niżej zamieszczonej. 


Deklaracya. 


W skutek obwieszenia Wydziału Spraw 
Wew. i Policyi w Dzienniku Rządowym do 
Nru 55 r. b. zamieszczonego , deklaruję się 
niniejszym zakupić drzewa topolowe w ilaści 
sztuk 609 w plantacyach publicznych nu wy- 
kopanie przeznaczone i wycechowane za kwo- 
tę złp. N. (literami wypisać się winną) którą 
w dniach- trzech po odebranćj wiadomości o 
zatwierdzeniu przez Rząd deklaracyi nioiej- 
szej w Kassie Głównej złożę, obowiązujące 
się nadto zakupione drzewa przez ogrodnika 
Rządowego sobie wskazane własnym kosztem 
do dnia 1go marca r. b. wykopać z korze- 
niami bez uszkodzenia drzew przyległych a 
plantacyi uprzątnąć i doły pozostałe z wye 
kopania naleźnia zarównać. Zoświadczenie 
Kassy Głownćj względnie złożonego vadium 
jest na deklaracyi zamieszczonym, które do- 
piero po złożeniu świadectwa przez ogrodni- 
ka rządowego wydanego, o należnym wyko- 
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pania i uprzątnienia drzew zakupionych bę- 
dę miał zwróconym. 
Kraków d. 14 stycznia 1841 r. 
Senator Prezydujący, 
X. ŁErowski. 
Referendarz L Wolff. 
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Nro 191. ; 
WYDZIAŁ DOCHODÓW PUNŁICZNYCH 1 SKARBU 
W SENACIE RZĄDZĄCYM, 
Wolnego Niepodleglieżo à ścigle Neutralnego 
Miasta Krakowa i jego Okręgu. 
Dopełniając Bozporządzenia Senatu Rzą- 
dzącego z dvia 16 grudnia 1840 Nro 7400 
D. G. podeje do wiadomości publicznćj iż w 
dniu 10 lutego r. b. odbywać się będzie w 
btórach Wydziału Skerbowego lieytacya na 
dostawę 800 kóp góntów swierkowych lub 
sosnowych do Jaworznia od ceny złp. 1 gr. 
17 in minns, każdy przeto clięć podjęcia się 
tej dostawy inejący. winien po zaopatrzeniu 
się vadium z części szacunku odpowiednia 
w dniu dopiero wymienionym o godzinie 1h 
przed południem zgłosić się do biór Wydzia* 
łu osobiście, lub przez deklaracye pismienne, 
Aż których namienione vadium dołączyć na- 
eży: ! 
: Kraków dnia 13 Stycznia 184f r. 
A. WĘŻYK, 
Nowakowski Sekr. 


LOTERYA KRAJOWA. 

W 925 ciągnieniu d. 20 Stycznia 1840 roku 
w przytomności osób od Rządu do tego wy- 
znaczonych, wyciągnięte z koła zostały na. 
stępujące numera: 

27. = 54. -z 49. = 9. = 65. 


Przyszle ciągnienie 926 przypada duia 27 
Stycznia 1841 r. 


Bouiesienie prywatne. 


Podpisany będąc proszonym o danie BALU 
dziecinnego; 'mam sobie za miły obowiązek 
anwiadomić Szan. Publ, że takowy danym bę- 
dzie w dniu 27 b. m. w sali P. Knotza, na 
którym dzieci tańczyć będą do godziny 11tej 
Bola i tańce towarzyskie, nadto we wszyst- 
kich tańcach z osobami dorosłemi będę prze- 
Wodaiczył i dyrygoweł w kontredansach o 


które jestem proszony. Upraszam przytem, 
ażeby Domy Zżyczące znajdować się na tym 
Bolu, raczyly przysełać po bilety du mojego 
mieszkania wcześniej przy ulicy głowny ry- 
nek dom W. Wilkoszewskiego Nro 22/3 w 
pierwszym dziedzińcu na 2 piętrze. — Cena 
biletu złp. 3 gr. 5. 


J. Zieleękć nanczyeiel takców. 
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